
ZYGMUNT PIOTR MAŃKOWSKI
ur. 1926; Czersk

Tytuł fragmentu relacji Moda lat 50. XX w.

Zakres terytorialny i czasowy Lublin; po 1944 roku

Słowa kluczowe moda, lata 50., Lublin, ubiór

Moda lat 50. XX w.

Moda była bardzo ciekawa wtedy. Kobiety zaczęły się ładnie ubierać. Nagle się to zmieniło. Na
przykład czesanie - "simonka". To był okres od takiej aktorki. Ktoś to w teatrze zaczął z tą
"simonką" i te stroje. Ale później były takie krynoliny. Więc okazuje się, że przy nowym już
materiale, można było pod spódnicą nałożyć i ostrym pasem się ściągnąć. A więc robiło to
imponujące wrażenie, prawda, obcisłe, tu pasek ściągnięty do maksimum i tutaj nagle
wybuchała ta spódnica. Nagle okazało się, że to jest przeżytek i "suknia worek". Zaczęliśmy się
zastanawiać, na czym polega ta koncepcja. Mianowicie mężczyźni nie bardzo chcą wiedzieć co
tam jest. Dopiero zgadywać co tam jest pod tą suknią worek, prawda. "Bananowe" później. Był
taki okres bananowych pięknych spódnic. Moda się tutaj bardzo zmieniała i męska i były z tym
wielkie kłopoty, bo w latach poprzednich tępiono to bikiniarstwo, prawda, to jest te skarpetki
kolorowe, te wąskie albo szerokie spodnie. Bo to szła moda raz szerokie, później nagle zwężane
spodnie, więc mężczyźni też zaczęli się ubierać inaczej. Były takie na słoninie półbuciki fajne,
prawda. Więc zaczęliśmy dbać o to. Ale to było rażące. Niekiedy moja żona jak przyjechała, szła
w spodniach to ją prawie opluto, tutaj na Krakowskim Przedmieściu. To było niestosowne, a cóż
dopiero gdyby się skrócić, tutaj obciąć i tak dalej. To było bardzo trudne i to raziło.
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